
Komunikaty
Z w iązku  Z a k ła d ó w  Graficznych i W ydaw niczych  
na P o ls k ę  Z a ch o d n ią  z  s i e d z ib ą  w  P o zn a n iu .

Sprawa 18% dodatkowej zwyżki.
U chw aloną n a  nadzw yczajnem  zebran iu  Z w iązku 

Z akładów  G raficznych i W ydaw niczy cii z d n ia  10 • lip ­
ca dodatkow ą 18% zwyżkę do usta lonej przez u rząd  
staty styczny  32% zwyżki norm alnej znosi się z pow o­
du  n iezlikw idow anego dotychczas s tra jk u  d ru k a r­
skiego w  Bydgoszczy, od  czego w y p ła ta  jej była u za ­
leżniona. Sefcr. gen.: Kryg.

W sprawie strajku w Bydgoszczy.
Gazety B ydgoskie um ieściły  n astęp u jący  k o m u ­

n ik a t:
P ew n a n ieliczna g ru p a  ludzi u zn a ła  za potrzebne 

przysłużyć się sk ra jn e j lew icy przez steroryzow anie 
d ru k a rń  i un iem ożliw ienie przez to w ydaw nictw a 
dwóch p ism , s łużących  obecnej w iększości rządow ej. 
W  tym  celu w yw ołali s t ra jk  najczarn ie jszy , w prost 
teror.

Zw iązek Z akładów  G raficznych i W ydaw niczych 
n a  Polskę Z achodnią z siedzibą w P o zn an iu  nie może 
pozwolić, ażeby tego. ro d za ju  w ybryki ludzi, p ra c u ją ­
cych n a  szkodę Ojczyzny, tolerow ano w  k ra ju , za li­
czającym  się do k u ltu ra ln y ch . S k u tk i zatem  tego 
s tra jk u  ponoszą sam i s tra jk u jący .

Poczucie obow iązku obyw atelskiego zm usza nas 
do za jęcia  energicznego s tan o w isk a  wobec fak tu , k tó ­
rego h is to rja  zatargów  ekonom icznych dotychczas nie 
znała. W skazu jem y n a  fak t, że s tra jk  nie w ybuchł 
w  całym  okręgu naszej dzielnicy, nie objął naw et 
w szystkich d ru k a rń  w Bydgoszczy, lecz w sk u tek  in ­
tryg i politycznej bo jkotu je  się pew ne d ru k a rn ie , w  
ty m  przypadku  te, w  k tó ry ch  w ychodzą p ism a pop ie­
ra jące  obecną większość narodow ą.

W skazujem y n a  to, że .pracow nik g raficzny  w Za­
chodniej Polsce, zatem  rów nież w Bydgoszczy,' op ła­
cany byw a obecnie za godzinę p racy  sum ą 14 136 mk., 
a  więc 55 proc. w ięcej od p racow nika m etalow ego.

P oznań , 9. 8. 1923 r.
Związek Zakładów Graficznych i W ydawniczych

na Polskę Zachodnią z siedzibą w Poznaniu.

Bilans Hurtowni Drukarskie] Tow. Akc.
per 3 0 . 6 . 1923  r.

AKTYWA
Kasa  ........................  254 750.—
Banki: Bank Związku 175 666.—

„ Handlowy 55 000.—  228 666.—
P. K. O ......................... "  . . .  9 2 9 0 7 0 7 .4 5
Dłużnicy Conto Corrent I . . . 77 589 568 .—

II . . . 22 732 324 —
Zapas p a p i e r u ...........................  61841  651.—

„ m a te r ja ló w   1 5 5 1 7  180.—
R u c h o m o ś c i .... 1.—

187 454 §27.45

PASYW A
Kapitał a k c y jn y ........................

,, rezerwowy . . . .
Wierzyciele Conto Corrent I

j i 11 „ 11
Z y s k ...........................................

Rachunek Z yskó w  i Strat.
STRATY

Koszty h a n d l o w e ............................. 40 271 855.84
Przegl. Graf. i Papierń .................... 28 553 519.—
R u c h o m o ś c i ......................................  905 649 .—
Czysty zysk  ........................  1 4 5 8 1 4 2 4 0 .6 6

215 54 5 2 6 2 .5 0

ZYSKI
Zysk z poprzed. działalności . . 5697 82.50

„ z p a p i e r u .................................  187 6282 12.—
,, z m a t e r j a l ó w ........................  27 5472 68.—

215 545 262.50

Poznań, dnia 7 sierpnia 1923 r.

Rada N adzorcza Zarząd
E d u a r d  P aw łow ski, Teodor K ryg .

15 000 000 —  
1 801 030.—  

24 640 196.77 
199 360.—  

145 814 240,66
187 454 827.43

Organ Związku Zakładów Graficznych i Wydawniczych na Polskę Zachodnią z siedzibą w Poznaniu,



Fundacja „Hurtowni Drukarskiej".
Nie ta k  ła tw o  w ydać ocenę o w ynikach  d z ia ła l­

ności Z w iązku Z akładów  G raficznych i W ydaw ni­
czych. Z dania -są podzielone, zw łaszcza w śród  (nie­
w ta jem niczonych  i tych  -szczególnie, k tó rzy  w  ruch-u 
je-go n ik ły  udzia ł b iorą. B ezstronni w-szakże przy­
znać m uszą, że Zw iązek d o tych cza s z d zi ał a 1 ty le , -ile 
w danych  w a ru n k ach  zdziałać ty lko  było m ożna. 
A w a ru n k i te niekoniecznie były pom yślne. Kto a to li 
bac-zne-m i w p raw n em  okiem  -spoglądał na  poczynan ia 
Zw iązku, te n  -z n a jlep szą  w ia rą  doń się odnosił u fny  
w je-go -dalszy św ie tn y  rozwój.

Ubolew ać 'w ypada n ad  tym i w szystk im i, k tó rzy  
od Z w iązku -stronią, luzem  chodząc, k tó rzy  n ie  m yślą 
ze Zw iązkiem  dzielić -ni -trosk ni tru d u , u n ik a jąc  
współpra-c.y. Nasze cele, n-a-sze. dążenia; wogóle ro z­
wój naszych w arszta tów  p racy  szlachetnej są im  obo­
jętne, przeto n ie  w pisali się w poczet Zw iązku, cho­
ciaż w spó lna  po trzeba i p raca  zaw odow a s iln ie  n as  
łączyć i jednoczyć pow inna. In n i n a leżą  do Zw iązku 
jedyn ie ty lko  -dla rek lam y . T ak być nad a l nie po­
winno. S troniący  -o-d n-a.s i obojętni zm ienić pow inni 
sw ój -przesąd, -powinni -sobie uprzy tom nić:

„Nie -dawno Zw iązek n a sz  istn ie je ,
Ledw ie -gałązką -podniósł się  od ziem i"

a już
„W n im  zaród potęgi 'rozpostarł się znakiem ".
I chociaż w spółcześni -członkowie może -nie do­

żyją tej chw ili, w k tó re j -silnie oprzeć by o niego się 
m ogli, -gdyż dotychczasow e z-asoby jeszcze zbyt szczup­
łe, to, u fam y  w to silnie, n-aista-nie chw ila , -w k tórej 
przyszłe pokolen ia Ibł-og-osławić go będą  ko rzy sta jąc  z 
urządzeń przezeń zapoczątkow anych.

Ci, k tó ry m  (powierzono s te r tow arzystw-a nie 
u s tęp u ją  w pra-cy, nie -szczędzą n i tru d u  ni m ozołu, 
p racu ją  i d z ia ła ją  u fn i w przyszłość, kro-cząc -z rozw a­
gą pew ni siebie.

P iszem y to  -mogąc w skazać n a  fak t doniosłej w a ­
gi, k tó ry  się w yłonił z okazji o-dbytego- pierw szego 
rocznego -walnego zebran ia H urtow ni D ru k arsk ie j 
T. A., u tw orzen ia ze źródeł' jej -pracy fu n d acji d la  
starców  n iezdolnych  już d-o prac-y w zawodzie g ra ­
ficznym  i pokrew nych z-aw-odach óirą-z pozostałych  po 
n ich  w dow ach i siero tach , bez względu n a  to c-zy -byli 
p racodaw cam i lub pru-cobio-rcami.

N-a ten  cel p rzeznaczyła H urto w n ia  D ru k a rsk a  
T. A. -w P o zn an iu  dziesięć -mi-ljonów m arek . Z grom a­
dzeni na wialnem zeb ran iu  członkow ie Zw iązku zro­
zum ieli doniosłość czynu obyw atelskiego, to też z 
ło n a  ich posyp-ały się od ra zu  dalsze -datki celem 
zw iększenia funduszu  . n-a -cel sz lach etn y  przeznaczo­
nego. I tak  ofła-ro.wali byli do- fundacji tej:
F irm a  E dw ard  K ręglew ski T. A. w Po-zin-aMu 5 000 000 
D ru k a rn ia  P o rad n ik a  G ospodarskiego . . 1 000 000
p. W. S roczyński ..............................................  250 000
p. J. K uglin  .........................................................  250 000

Nad fu n d ac ją  -ciz-u-wać będzie Zw iązek Zakładów  
G raficznych i W ydaw niczy cli; k u ra to rem  funduszu  
sam ego obrano -p. B. Winiewiez-a, d y rek to ra  „D ru k ar­
ni K ato lick iej" w Poznaniu .

Akt fundacyjny
F u n d ac ji T. A. H urto w n ia  D ru k a rsk a  w  P oznan iu  
dla. starców  niezdolnych -cło p racy  zawod-u graficznego- 
i pokrew nych zaw odów , tudzież wdów i -sierot po 

g rafikach .
W  zrozum ien iu  swego obow iązku wobec rzeszy 

o-sób p rzem ysłu  graficznego i z .m y ślą .-n iesien ia  po ­
m ocy tyni -osobo-m, Tow. Akc. H urto w n ia  D ru k a rsk a  
w  P o zn an iu  tw orzy n in ie jszą  fundację.

Art. 1. Cele-m fundacji je s t niesienie pom ocy m a- 
terja-ln-ej zna jdu jącym  się -w n ied o sta tk u  starcom  nie­
zdolnym  -d-o p racy  w sku tek  podeszłego .wieku, tudzież 
wdowom, p raż  sierotom  do la t -czternastu po p raco ­
w n ik ach  tego zaw odu.

Art. 2. M ajątek  F u n d ac ji -stanowią:
a) k ap ita ł zak ładow y  w, w ysokości m kp. 10 000 000" 

złożony-przez To w. Akc H u rto w n ia  Dr u k a rsk a  
w  P-oznariiu;

b) dobrow olne ofiary , zapisy  i t. p.
Art. 3. F u n d ac ją  jako  K u ra to rju rn  zarządza. R a­

da N adzorcza Tow. Akc. H u rto w n ia  D ru k a rsk a  w P o­
zn an iu , k tó ra  m a  praw-o lokaty  m a ją tk u  F undacji, 
udzie lan ia  w sp arć  z jej...funduszów i t. p. P ostanow ie­
n ia  jej isą ostateczne' -beż żadnego regresu , z w yk lu ­
czeniem  dochodzeń w  drodze sąd-o-wej.

Art. 4. Z o p rocen tow an ia  kap ita łó w  F u n d acji 
u dzie la  się  zasiłków . W razie  gdyby sam o oprocen­
tow anie okazało -się n iew ystarczające n a  pokrycie 
niezbędnych -zasiłków, może k-uratorjunl -zużywać na 
ten  cel w  m iarę, p-otrzeby k ap ita ł Fun-dacji.

Art. 5. Z asiłk i są -stałe, -wypłacane m iesięcznie 
w waiu-cle pol-skiej, -dla -starców i wdów.

Art. 6. P raw o do k o rzy s tan ia  zasiłków  F u n d acji 
m a ją  -o-s-oby re lig ji chrześcijańsk ie j i narodow ości 
po lsk iej.

Art. 7. W  razie  zm iany sto su n k ó w  m ajątkow ych  
pobierającego zasiłek  dalsza w y p ła ta  zasiłku  zostaje 
w strzy m an a. W dow y tra c ą  praw-o- d-o za-siłków w  r a ­
zie zaw arc ia  p-o-.wtórnego -małżeństwa.

Art. 8. S ta ra jący  się -o pomoc z te j F u n d ac ji (w 
im ien iu  m ało letn ich  ojciec, -matka, -względnie op ie­
kun) m usi p rzedstaw ić  wnios-ek n a  piśm ie. Odpo­
w iednie fo rm ularze  w ydaje D yrekcja Tow, Akc. H u r­
tow nia D rukarska w Poznaniu .

Art. 9. W nioski o zapom ogi ro zp a tru je  k u ra to r-  
ju m  stale  w  poło-wie m iesiąca.

Art. 10. W  razie w yczerpania  m a ją tk u  F u n d acji 
u s ta ją  w szelkie jej zobow iązania.

Hurtownia Drukarska Tow. Akc. 
w Poznaniu, Stary Rynek 4.

Kwestjonarjusz
cele-m u zy sk an ia  zapom ogi z fundacji Tow. Akc. H u r­
tow nia  D ru k a rsk a  w P oznan iu  d la em erytów  zaw odu 
graficznego tudzież wdów i siero t po d ru k a rzach  i po­

krew nych zawodów.
1. Im ię i nazw isko:
2. Miejsce ur-odze-nia:
3. D ata urodzen ia:
4. S tałe m iejsce zam ieszkan ia:
5. S tan  zdrow ia:
(i. Dochody:
7. Opis m ałżeństw a:
8. Persom alja dzieci:

a)
b)
c)
d)
e)
f)

. 9, Osoby w iarogodne, k tó re pośw iadczą powyższe 
podanie:
D okładny podpis i m ieszkanie:

10. W yw iad:
11. Decyzja:

10. i 11. w ypełn ia  k u ra to r ju m  F undacji.



Ceny papieru krajowego
w ażne od 7 sierpnia r. b.

Ceny hurtow e
G a t u n e k  p a p i e r u loko Poznań 

za kg. mk.

Gazetowy ro tacy jny  . . ' ................................... 12.095 loko fabr.
„ xv a r k u s z a c h ....................................... 16.000

20.300
,. s a ty n o w a n y ........................................... 21.300

Piśm ienny Nr. 3 i k o n c e p to w y ...................... 25.000
„ Nr. 2 .................................................... 32.000

Nr. 1 b e z d r z e w n y .......................... 38.400
K arton pocztówkowy b e z d rz e x v n y ................. 41.000

„ „ d r z e w n y ..........................
P iśm ienny kolorowy (a lbum ow y).....................

28.500
28.700

Okładkowy k a je to x v y ........................................... 28.300
Kopertoxvy t, zxv. a n g i e l s k i .............................. 27.300
S k o ro s z y to x v y ........................................................ 39.400

Za makulaturę plącą  fabryki przy dostaw ach w agono­
wych 23%  od ceny papieru ro tacy jnego; obecnie więc 2782 mk. 
za kilogram .

Obecne stawki celne na papier:

Podsta- 
xvoxve za 
100  kg.

Obecny 
mnożnik 

od 26. 7. 23.

Czyli kosztuje 
obecnie cło 
za 100 kg.

Papier gazetowy ro ta ­
cyjny .......................... 15.— 4.800'

Otnoc
,72.000.—

Papier gazetoxvy xv a r­
kuszach . . • . . 20.— 4.800

03 O
e g 96.000.—

Papier dziełowy, drze- 
w ny, satynoxvany ale 
n iesklejony . . . . 30.— 4.800

<M w o
1 *0 £

1  CT 144.000.—
P ap ier klejony, drze- 

xvny, kajetoxvy czyli 
koncept ..................... 30.— 4.800.

-o 
O M

R 144.000.—
Papier piśm ienny bez­

drzew ny ................. 45.— 18.000
tn

° 810.000.—
Papier z xvodnemi zna­

kam i .......................... 70.— 18.000

/ <M - O pm e r
1.260.000.—

Ceny metali w Niemczech
podane przez D eutsche -M etallhandel -A . G. w B erlinie:

N a z w a  m e t a l  u C e n a z a  k i l o g r a m
> 18. 7. 23. 7. . 24. 7.

Ołóxv m iękki ....................................... 36000 47000 48000
Cyna Banca . . . . . . . . 225000 340000 •370000
Cyna 9 9 %  h u tn i c z a ...................... 220000 330000 360000
Antymon 9 9 % .................................. 33000 44000 48000
Metal stereo typ .................................. 35000 45000 55000
Metal do maszyn do sk ładania  . . 33000 43000 52000
Miedź...................................................... — — — .

Cynk w alc.................. .......................... 44520 63420 71080

Z chwili bieżącej

„Hurtownia Drukarska" Tow. Akc. w Poznaniu
odbyła w dn iu  7 s ie rp n ia  r . b. swoje p ierw sze roczne 
w alne zebranie. S praw ozdanie Z arządu i Rady N ad­
zorczej w ykazuje bardzo dobry rozwój tow arzystw a,

        — --------

które założone zostało z in ic ja ty w y  Z w iązku Z ak ła­
dów G raficznych i W ydaw niczych n a  Polskę Z achod­
nią, a do którego należy około 160 zak ładów  d ru k a r­
sk ich  w W ielkopolsce, na  Po-monzu i na  Ś ląsk u  pol­
skim . H u rto w n ia  D ru k a rsk a  założoną zosta ła  celem 
unarodow ien ia  h an d lu  papierem , k tó ry  do n ied aw n a  
znajdow ał się w yłącznie n iem al w rę k u  obcem, szcze­
gólnie żydow skiem . Dalszy rozw ój „H urtow ni" za­
pow iada się jak n a j lepiej, to  też W alne Z ebranie, ro ­
zum iejąc doskonale znaczenie/p laców ki tej, uchw aliło  
jednozgodnie podw yższenie 'kap ita łu  'zakładow ego o 
300 m iljonów  m arek , ażeby d ać  Z arządow i dalsze 
środk i w  rękę do w yparcia  k o n k u ren c ji narodow o 
nam  wrogiej. Z nowej em isji każda ak c ja  1000 m ar- 
kow a em isji I m a  praw o d o k u p u  10 akcyj im iennych  
i 10 n a  okazic iela  brzm iących. Do obydwóch rodzaj i 
akcyj m a ją  w pierw szym  rzędzie praw o a k c jo n a riu ­
sze dotychczasow i, to też. Z arząd  p rzy jm uje  zgłosze­
n ia  ich już teraz, poniew aż po o ficjalnem  ogłoszeniu 
su b sk ry p cji udogodnien ia dla. do tychczasow ych akcjo- 
narjusz.y b ęd ą  m niejsze, a  w płaty  po 1 w rześn ia o 10% 
podw yższone w s to su n k u  m iesięcznym , a to  z tego 
słusznego pow odu, gdyż n o w a em isja  bierze udział 
xv zyskach w ro k u  b ilansow ym  zaczynającym  się już 
od 1 lipca  1923 r.

H u rto w n ia  D ru k arsk a  je s t jednem  z n ielicznych  
tow arzystw , pow stałych w sk u tek  odczuw ania  po trze­
by .popierania cenionej w każdym  k ra ju  gałęzi p rze­
m ysłu  graficznego. H u rto w n ia  przem ysłow i tem u 
to ru je  drogi w  k ie ru n k u  dalszego rozw oju, to też ży­
czyć jej n a leży  u zn an ia  i poparcia  kół fachow ych.

Echa strajku zecerów w Bydgoszczy. T rw ający  
od dni k ilk u n a s tu  s tra jk  d ru k a rsk i w Bydgoszczy 
m ia ł do niedaxvna przebieg zupełnie spokojny. Gaze­
ty  xv Bydgoszczy w ychodziły i w ychodzą no rm aln ie  
i xv form ie m ożliw ej, uporaw szy  się w cześnie z wy- 
n ik łem i zrazu  w sk u tek  s tra jk u  tru d n o śc iam i tech- 
n icznem i. Z iry tow ani tem  s tra jk u ją c y  d ru k a rze  po­
stanow ili w yw ołać s tra jk  przym usow y w szystk ich  
pracownikóiw graficznych , tak  'zwany s tra jk  czarny,
1 w  ty m  celu, ja k  d o n io sła  „G azeta B ydgoska", k i l ­
k u  z nich uzbroiw szy się  w  p a łk i u staw ili się 31. z. m. 
o godzinie 7 ra n o  na czatach przed .„D rukarn ią  N aro­
dow ą" p rzy  u licy  Jag ie llońsk ie j, zajęli g ro źn ą  postaw ę 
wobec uczniów  d ru k a rsk ich , zdążających do pracy, 
nie chcąc ich w puścić  do zakładu.. W sk u tek  tego 
część liczby uczniów  rzeczyw iście do p racy  stan ąć  
nie mogła.. Przeciw ko d ruk arzo m  B ronisław ow i Fel- 
czykow skiem u, S tefanow i O rganowi, M. C hojn ick ie­
m u  i innym  w ystosow ano do: p ro k u ra to rji w niosek o 
u k aran ie .

Drukarnie a podatek przemysłowy. Za drugie pół­
rocze 1923 r. na leży  o b ró t gotów kow y za m iesiąc lipiec 
zgłosić przed 15 s ie rp n ia  i tak że  w tym  czasie 'zapłacić
2 proc. państwowego:, a % proc. kom unalnego. D ru ­
k arn ie  z w ydaw nictw em  płacą tylko, za, obrót z akcy ­
densów .

HURTOWNIA DRUKARSKA
Towarzystwo Akcyjne

w Poznaniu, Stary Rynek nr. 4
płaci za ubiegły rok

200 procent



W Polsce drukarń nie mamy, ta k  widocznie są­
dzi B ank D yskontow y S. A. w Bydgoszczy, k tó ry  d a­
je swoje b lan k ie ty  d rukow ać n ie  -dalej ja-k — we 
W iedniu! jak  się o tem  przekonujem y -z przedłożonych 
nam  fo rm ularzy  tego banku . Nie przypuszczani}', 
ażeby B. D. m iał we W iedn iu  ty lu  k lien tów  -drukarzy, 
że -aż tam  m u sia ł przem ysł g raficzny  wspi-erać, jed n ak  
ciekaw iśm y, c-o na. to  p-owiedzą -drukarnie, bydgoskie, 
p racu jące  napewn-o -z tym  b ank iem .

Drukarnia „Dziennika Poznańskiego", Tow. Akc., 
Poznań. F irm a  ogłosiła b ilans n a  31 g ru d n ia  1922 r. 
f ig u ru jący  w  stan ie  czynnym  i b iernym  -sumą 
64 781 (177 m k. R achunek  -nieruchom ości, in w en ta rza  
oraz u rządzen ia  red ak c ji i -adm inistracji określono 
su-mą 1 m k. R achunek  zapa-su p ap ie ru  określono 
su m ą 22 756 987 mk., -dłużników -d rukam i 19 318 381 
m k., -ogłoszeń 14 21(1365 m k. K apita ł akcy jny  w y n o ­
sił (>00 000, fundusz  rezerw ow y 226 700, fundusz rezer­
w ow y nadzw yczajny  106 700, -specjalny 202 024, fun- 
-cłus-z n ieruch . 34 000, rezerw y w alutow ej 91 636 m k. 
N a f-undu-sz im . śp. Jerzykiewi-cza przeznaczono 
250 000 m k. R achunek  -zysków i s t r a t  ok reślony  -su­
m ą 38 637 760 m k. — Na walne-m zgrom adzeniu  odby­
tem  -u' dniu  28 m arca  b. r. wybrano- do ra d y  n a d ­
zorczej p-p.: sen a to ra  T adeusza Szułdrzyń-skiego z
Bolechowa, p ro fesora Ka-sznicę. z P o zn an ia  -oraz p re ­
zydenta Z iem śtw a K redytow ego Józefa Ż ychlińskie- 
go -z P oznan ia . B ilans w im ien iu  zarządu  podp isali 
pp. -dyrektor -dr. St. Jerzykow ski i tegoż zastępca K. 
Dziem bow ski.

Sprzedaż drukarni w Koźminie. P a n  E. K raszew ­
sk i s-prz-edał był -część 'd ru k arn i swej oraz i-ntrołiga- 
tormię -całkowicie w Koźm inie p. Leon-oiwi Gołdbeko-wi, 
litografow i z P oznan ia . D rugą część -d rukarn i p rze ­
n iósł p. K-ras-zewski -do P oznan ia, utw-oirzył spółkę 
p. f. „Kar-ton-o-druk" Sadowicz i S-lca". P rzedm iotem  
no-wej ispółki je s t w yrób o pakow ań  tek tu ro w y ch , spe­
cjaln ie  clla p rzem ysłu  cukierniczego oraz -drukarnia. 
Z ak ład  mieścić się w P oznan iu , M ostowa 14 a. No-wej 
specja lizu jącej się placów ce fachow ej życzym y po­
m yślnego rozw oju . Sz-ezęść B oże1

„Twórczość Młodej Polski". P-o-d tym  ty tu łem  
p-ow-staje w W arszaw ie now e czasopism o polskie, na 
razie  k w a rta ln ik , we form acie książkow ym , pośw ięco­
ne beletrystyce, poezji, sztuce i m uzyce, z h asłam i: 
piękno, estetyka, patrjo tyzm . N um er pierw szy ukaże 
się w  końcu  -sierpnia. W ydaw cą je-st S tan isław  Bech- 
ciński, red ak to rem  K azim ierz G ajew ski. Do ko m ite­
tu  redakcy jnego  należą: J. Bzowski, Ś w iatom ir S tan i­
sław  B ohdan  (Kulesza), Z. B-ruhl i R. G ajew ski. Acłre-s 
red ak cji i ad m in is tra c ji: W arszaw a, P o d w a le '4.

Nowe czasopismo polskie. W  L ublin ie zaczął 
wycho-ci-zić -dziennik p. t. „E xpress lubelsk i". R edak­
cję dz ienn ika objął p. K onstan ty  B-ołesta Modliń-ski.

Echa przeniesienia „W iarusa Polskiego" z Bo­
chum do Poznania. Na. podstaw ie akt-u no-tarjalne-go 
z clnia 17 lipea br. założono -spółkę w ydaw niczą „Zjed­
noczenie", Tow. Akc., Poiz-ńań, k tó re  przejęło w ydaw ­
nictw o „W iarus-a Polskiego" -z Bo-c-hum. Oprócz tego 
tow. -akc. przejęło w ydaw nictw o „Głosu Z jednocze­
nia", wychodzącego w  Poznan iu . Założycielam i tow. 
akc. „Z jednoczenie" -są: Jan  B-rejski, .wojewoda po­
m orski;. F ran c iszek  M ańkow ski, prezes cen tra li Z. Z. 
P .; Jain Kierczyńs-ki, bankow iec i sena to r; Leon -Leś­
niew ski, prezes zw iązku  rob o tn ik ó w  ro lnych ; A n­
drzej P rzybyła, sek re ta rz  cen tra li Z. Ż. P .; W acław  
D ytkiew icz, s ta ro s ta  tczew ski. Do ra d y  nadzorczej 
należą: Jan  B rejsk i, F r. M ańkow ski, d r. St. W acho- 
w iąk /a-dw okat Ant. B anaszak , Leon L eśniew ski, Jan  
Jan k o w iak , W al. M alinow ski, poseł W ł. Herz, W acław

Dytkiew icz. G łówna k ierow nictw o polityczne w y­
daw nic tw a -obejmuje w edług „W ia ru sa  Polskiego", 
k tó ry  zaczął w  P o zn an iu  w ychodzić od 1 bm., dr. St. 
W achow iak. Ja-ko d y re k to r 'w ydaw nictw a figuru je  
p. K aźm ierezak, jak o -red ak to r nac-zelny p. S iem ia­
now ski. — Jak  -się dow iadujem y, to  przeniesienie 
„W ia ru sa  Polskiego" -z Bochum  -do Poznami-a -spowo­
dow ane zostało- pom iędzy in n em i tem , że posiada jąc  
głów ną liczbę abonentów  w e F ran c ji (wśród tam-t. 
ko lon ji robotmi-cizych) n ie  m ogła dostarczać im  gaze­
ty, -bo poczta n iem ieck a  w sk u tek  -zatargu z w ładzam i 
okupacyjnem u nie wys.eła przesy łek  pocztow ych do 
F ran c ji.

Ze Związku Drukarzy Polskich, Okręg Poznański.
K ierow nik D ru k a m i U niw ersy teckiej P- M. Jęcz-ko- 
wi-ak w  P-ozm-aniu złożył był, ja k  się dow iadujem y, 
u rząd  prezesa Zw iązku D rukarzy  P olskich , Okręg 
Poznańs-ki, w ystępu jąc  zeń rów nocześnie jako- czło­
nek.

„Pozalit", Polskie Zakłady Litogroiiczne, Sp. z o. 
p., Poznań. W  rejeist-rze- hand low ym  sądu  pow iatow e­
go w Pozm-aniu zapisano, że k ierow nik  Józef Strożyk 
został -odwołany, a  w jego m iejsce obrany  -dotychcza­
sowy -zastępczy k ierow nik  litograf Józef S pringer z 
Pozria-nia.

Gazeta — dwufuntowa! Na. sto le  red ak c ji naszej 
złożono -numer mie-dizielmej -gazety -am erykańskiej p. t. 
„The D etro it News", a ważącej k ilogram . N um er g a ­
zety  -daje w yobrażenie o kolosalnych  w ydaw nictw ach  
niedzielnych w  Am eryce, -tio ja-k-by n ie  gazeta już, lecz 
dzieło zbiorowe, k tó re  tru-d-noby -było pr-zez cały ty ­
dzień przeczytać. Jes t w  niej w szystko, czego- w y ­
bredny  -czytelnik am ery k ań sk i pożąda dla w zbogace­
n ia  -swej w iedzy i pom nożenia inform acji. Są w ięc 
.najak tualn ie jsze  w iadom ości sp-ortowe, k tó rem i g a­
zety am ery k ań sk ie  ren o m u ją  n a  -czele-, słynne proce­
sy  rozwodowe, .m ałżeństw a; a rty k u ły  treści politycz­
nej n a  -da-lszeim m iejscu . Ogłoszeń drobnych naliczy­
liśm y prze-szło 20 s tro n n ic  fo rm atu  am erykańskiego . 
Inne -ogłoszenia, -olbrzymie, jedno  z -nich zaj-muje -dwie 
w ew nętrzne -stronice, zaopatrzone są -zazwyczaj w 
ilu s trac je  o fiarow anych  przedm iotów , w ykonane to. 
d ruk iem  kolorow ym  w zględnie rot-o g ra  wu now y m . 
D odatków  ilu strow anych , be-lletrystycznych i h u ­
m orystyczny cli naliczy liśm y  trzy, w ykonanych 
d ru k iem  kolorow ym  w zględnie rotograw-urow ym . 
Każdy czyteln ik  znajdzie w  gazecie tej to, co go szcze­
gólnie in te re su je  i zachw yca. — Z ogłoszeń p rzeko­
nu jem y  się ,’ że -towary am erykańsk ie , uw zględn ia jąc  
różnice w alutow e, są -znacznie i bardz-o znacznie droż­
sze ó'd naszych.

Z historji odlewania czcionek. Spór n a  tem at 
w yna lazku  d ru k u  — czy G utenberg lub Gos te r — nie 
schodzi z po rządku  dziennego, Chodzi o to, kto w y­
n a laz ł sztukę odlew ania czcionki ruchom ej, k tó ra  s ta ­
ła  się po-d-st-awą sz tu k i d ru k a rsk ie j i jej rozw oju. K ry­
ty k a  now oczesna, ń.awet w Niemcze-cli, sk łan ia  Się k u  
p rzyznan iu  p ierw szeństw a H olendrow i C-osterowi. 
Tym czasem  m nożą się p-oszlaki, że -odlew lite r  poje- 
dyńczych, k tó re  p-otem w isłowia sk ładano , znany  , był 
już  daw nie j. Świeżo podaje K arol E h lers  w czasop i­
śm ie niemie-ckie-m „Nie-dersachsein", że na js ta rszy  
d ru k  -datuje się z ro k u  1436, tym czasem  -na u lanej 
25 lis topada 14-08 r. s tu d n i ustaw ionej n a  s ta ry m  
ry n k u  w  B ru n św ik u  zna jdu je  się napis, k tórego  lite ­
ry  zostały  z o-s-ohna u lane -a p-otem -zestawione. Treść 
napisu  zaw iera  cy taty  z p ism a  św., -odnoszące się cło 
znaczenia wody. W  B ru n św ik u  zatem  około 30 la t 
przed C-osterem w zględnie G utenbergiem  p rz y n a j­
m niej w  zasadzie rozw iązano zagadnien ie odlew ania 
z m e ta lu  ruchom ej czcionki.
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Wiek papieru gazetowego.
W  kołach  fachow ych pap iern ików  upow szechniło 

się zcłanie, że pap iery  -drzewne (do k tó rych  w p ierw ­
szym rzędzie należy p ap ie r gazetow y, w y rab ian y  z 
użyciem  do 80 proc. w łókna drzewnego), rych le j czy 
później, w  każdym  raz ie  w  okresie n iezbyt długim , 
zepsu ją się do szczętu :i rozp ad n ą  w próchno, w pył 
papierniczy. T em u zdan iu  sprzeciw ia -się ceniony za 
g ran icą  znaw ca papierów  W. H erzberg, k tó ry  dowo­
dzi, że w iek  papierów  drzew nych, szczególnie p ap ie­
ru  gazetowego., zależnym  jes t od  tego, w  ja k i sposób 
pap iery , -o- k tó ry ch  m owa, się przechow uje w sk ła d ­
nicy w zględnie w  m uzeach i arch iw ach, -dalej od  p ie­
czy  stosow anej w  k ie ru n k u  zachow yw ania  przed 
zniszczeniem , -szczególnie s ta ry c h  zad rukow anych  g a­
zet jak o  -dokum entów -o- w ydarzen iach  historycznych  
i społecznych, zap isyw anych sk rzętn ie  przez k ro n ik a ­
rzy  daw nie jszych  i w spółczesnych.

N a poparcie swego zdan ia W. H erzberg w skazu je 
n a  fak t, że p ro d u k t pap iern iczy  prób Schaffer-a poczy­
n ionych pom iędzy 1765 -a 1772 rok iem  w  k ie ru n k u  w y­
ra b ia n ia  p ap ie ru  -z w iórów  i trocin  i ty m  podobnych 
odpadków  drzew nych zachow ał się znakom icie i 
p rze trw a dalsze setk i la t, o ile nadal z pieczą i tro sk li­
w ością przechow any zostanie. Również gazety i inne 
d ru k i zachow ać m ożna długo, bardzo  długo, w  odpo­
w iednich szafach. Podczas czy tan ia s ta ry ch  roczn i­
ków  -gazet w  celach s tu d ji i b ad ań  należy jednakże 
ostrożnie obchodzić się z poiszczególnemi k a r ta m i, 
poniew aż zad rukow any  p ap ier gazetow y faktycznie 
je s t m niej c-d innych  w ytrzym ały.

Jeżeli s ta re  rocznik i gazet lub  innych  d ru k ó w  n a  
papierze drzew nym  w ykonanych  służyć m a ją  do 
częstotliwego użytku , w ów czas zaleca się wzm ocnić 
ich  odporność przed w pływ am i m echanicznem i, co 
najko rzystn ie j osięga się przez p rzep łuk iw an ie  w go­
rącej, -stosownie rozcieńczonej żelatynie lub rozcień­
czonym k le ju  s to la rsk im . W ów czas w łókna pap ieru  
gazetow ego ściślejszem u u legną zespoleniu, a  cie­
n iu tk a  w a rs tw a  k le ju  usa-dawiając-a się po obu -stro­
n ach  arkuszy  zadrukow anych  uczyni je odporn ie j­
szym i przed zadzieran iem  dokonyw anem  przez czy­
te ln ik ó w  niebaczącyeh, lecz także zm niejszy u jem ny  
w pływ  -atmosfery niszczącej w łókna papiernicze.

Również korzystn ie  w pływ a n a  zakonserw ow anie 
s ta ry ch  gazet i d ruków  w ykonanych  n a  papierze 
drzew nym  'p rzep łu k iw an ie  poszczególnych arkuszy  

w  lak u  kauczukow ym  lub też lak u  zapon (roz-czyn 
n itrocelu lozy  w a-mylazetacie), lub też w rozczynie 
ceiitow ym  (rozczyn celulozy azetylow ej w eterze al- 
ko holo wo-octa.n-owym). Sposoby te są z pow odze­
niem  od la t w ypróbow ane w k ie ru n k u  w zm ocnienia 
zm urszałych papierów .

Herzberg, k tó ry  w dziedzinie b adań  p ap ie ru  zy­
skał sław ę i uznan ie w ko łach  fachow ych, po za po­
wyższym i danym i szczegółam i zaleca w ykonyw anie 
egzem plarzy arch iw ja ln y eh  na papierze bez-drzew- 
nym , czerpanym , bardziej .trwałym .

O czem mówią za granicą.
W iedeńskie czasopism o fachowe papiern icze po­

daw szy 'dokładne dane o osta tn ie j znacznej podw yż­

ce staw ek  celnych na dowóz pap ierów  w Polsce pisze 
co n as tęp u je :

„Tak n iespodziew anie w ysokie podw yższenie s ta ­
wek celnych w Polsce nastąp iło  w sk u tek  żąd an ia  k ra ­
jow ych fab ry k  papie-ru, a to li tak że  po lsk ich  fab ry ­
kan tów  w yrobów  papierow ych, k tó ry ch  liczba wr la ­
tach  o sta tn ich  w zrosła znacznie ponad  wym ogi za­
potrzebow ania krajow ego. W e w niosku  fabrykantów ' 
po lsk ich  do- rząd u  w yraźnie wskazano-, że czechosło­
w ackie, a u s tr ja c k ie  oraz  niem ieckie fab ry k i p ap ie ru  
zasypu ją  poprostu  sw ą p ro d u k c ją  Polskę, w sku tek  
czego polsk i przem ysł pap iern iczy  rozw inąć się nie 
może.

Co się tyczy k o n k u ren c ji au.sitrjackiej, to.-, jak  p i­
sa liśm y  o -tem już przed k ilk u  m iesiącam i, po rzu ciła  
ona  p o lsk i ry n ek  zbytu, względnie- porzucić go m u s ia ­
ła. A u strjack i -przemysł pap iern iczy  n aw et wówczas, 
gdy s taw k i celne były jeszcze niższe, nie był zdolny 
do k o n k u ren c ji na  polskim  ry n k u  zbytu; zaw iniły  
w ysokie ceny  eksportow e au s tr ja c k ie  i s-t-ale podw yż­
szane koszty  przewozowe. Przew óz w agonu  pap ieru  
z W iedn ia  do K rakow a kosztow ał dotychczas 12 m il­
jonów  koron  a przez 100 procentow ą podw yżkę opła­
ty  kolejow ej w  Polsce jeszcze bardziej podrożał.

N ielicznych k lien tów , k tó rych  A u strja  pom im oto 
p o siad a ła  jeszcze w  Polsce, szczególnie w Galicji, 
u tra c iła  była w sku tek  gw ałtow nej zniżki k u rs u  m a r­
k i polskiej oraz w sku tek  panującego ' w Polsce b rak u  
gotów ki. Ż ąd an iu  ud zie len ia  k red y tu  odm ów ić m u ­
siano odbiorcom  -polskim ze w zględu na  n iepew ny  
s tan  m a rk i polskiej.

Z jak im  przeto pow odzeniem  wysokow-alutowe 
czechosłow ackie pap iery  m ogły były podjąć w alkę z 
chw ilą  sp ad k u  m a rk i polsk., n a  to  n iem a w ytłom acze- 
n ia  k rom  tw ierdzeń  polskich  fabryk  pap ieru , k tó re  r a ­
czej służyły  cło up iększen ia  podan ia  przesłanego w 
przedm iocie potrzeby zw yżki celnej do- rząd u  po lsk ie­
go, nie o p arty ch  jednakże n a  rzeczyw istych fak tach .

Inaczej ato li rpn się sp raw a z pap ie ram i n iem ie­
ckim i. O dgryw ają one -na po lsk im  ry n k u  zbytu rolę 
pow ażną. F ab ry k i n iem ieck ie pomi-mo stałego pod­
w yższania cen, n ie  dobiegających  pom im o w szystko 
cen św iatow ych a jeszcze m niej au s triack ich , o-pano- 
w a ły  ry n ek  polski.

N iem cy n ie ty lko  w sku tek  niższych cen zn a jd u ją  
się w-obec A u strji w koczystniejszem  położeniu, lecz 
także w sk u tek  tego, że g ran iczą  bezpośrednio z P o l­
ską, g dy  p ap ie r a u s tr ja c k i przechodzić m usi przez 
ko ry ta rz  ezech-osłowacki.

Jak  -nam m ąż zaufan ia , jeden  z naszych n a jp o ­
w ażniejszych eksporterów  p ap ie ru  do Pol-ski dono-si, 
istn ie je  d la  au striack ieg o  przem ysłu  papierniczego 
tylko jeden  środek  ażeby chociaż w  -części z pow rotem  
odzyskać odbiorców  polsk ich : zniżyć ceny z-a pap ier 
n a  eksport do Polsk i, rów nież opłaty  za przewóz ko­
lejowy".

Francja. W edług czasopism a „M oniteur de la. 
P apeterie  F ran ęa ise"  płacono 1 lipca w w olnym  od 
cła dowozie we F ran c ji za m asę pap iern iczą:

Z rynku papierniczego
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w zględnie b ło n n ik  ro ś lin n y  — sprzedaje się po ce­
n ach  niezm ienionych, obro ty  jednakże n iezbyt w iel­
kie. N a ry n k u  pap iern iczym  w Londynie o fia ru ją  po­
w ażne zapasy  pap ierów  -rozm aitych poniżej d o tych ­
czasow ych cen. Są to praw dopodobnie p ap ie ry  po­
chodzenia niem ieckiego, zakupionego' -tanio w sk u tek  
zniżki w a lu ty  n iem ieckiej. A ngielskie fab ryk i pap ie­
ru , kom tentujące -się zarobkiem  skrom nym , pom im o 
k o n k u ren c ji zagran icznej, zyskały  liczne zlecenia z 
w ew nątrz  k ra ju ;  ru ch  we fab rykach  p ap ie ru  no r­
m alny.

Szwecja. S tow arzyszenie -szwedzkich fab ry k an ­
tów  p ap ie ru  u k ład a  ,się z fab ry k am i paipieru we F in- 
lamdji w  k ie ru n k u  u tw orzen ia  w spólnoty  handlow ej, 
w ykluczającej w zajem ną konkurencję  n a  św iatow ym  
ry n k u  papiern iczym . W F in ian d ji -sporo- fabryk  p a ­
p ieru  ograniczyło- fabrykację , inne zastanow iły  ją  zu­
pełnie. Szw edzkie fab ryk i zn a jd u ją  się w  pełnym  
biegu, jednakże zapasy  m asy  papiern iczej są n ik łe .

N iem cy. Ceny za pap iery  ustanow ione w dn iu  
1 lipca  podw yższono od 27 lipca o 250 proc.; poprzed­
n ia  zw yżka n a  ceny z 1 lipca w ynosiła  70 prąc., tak  że 
rzeczyw ista zw yżka obow iązująca od 27 lipca  wyno-śi 
n a  rynku  w ew n ętrzn y m  105 procent.

P opy t n a  szm aty, wszelkie odpadk i p ap ie ru  i tek ­
tu ry  oraz -stary p ap ie r  bardzo ożyw iony w sk u tek  d ro ­
żyzny su row ca pierw otnego. Ceny znacznie podsko- 
czyły.

P ro d u k c ja  w łókna drzewnego i b ło n n ik a  ro ś lin ­
nego w o sta tn im  czasie była no rm alną , a zbyt korzy­
stny. W sk u tek  szalonej W prost zniżki w a lu ty  n ie­
m ieckiej ożyw ił się znacznie -eksport p ap ie ru  i w yro ­
bów papiern iczych .

Ceny za p ap ie r gazetow y w yznaczone za pośred­
n ic tw em  rząd u , ażeby potrzym ać b y t w ydaw nictw  w 
Niem czech, wydiawają się fab rykan tom  p ap ieru  zbyt 
nizkie, p rze to  rozgoryczeni grożą, że 'urząd-zą s tra jk  
w ytw órczy i p rzestan ą  dostarczać.

Cenę za włókn-o drzew ne w yznaczył w ydział cen­
n ikow y przem ysłow ców  m asy  papiern iczej od 1 sie rp ­
n ia  n a  10 m k . n . złotych za 100 kg. w łó k n a  drzew nego 
suchego, loco m łyn papierniczy. W yznaczania cen 
w papierow ych m ark ach  n iem ieckich  zan iechano  
wobec sta łych  zm ian  cen za .d-rzeww-surowiec, za robo­
ciznę i m yta.

Cena za drzew o na wyrób pap ieru  n ieu sta lo n a ; 
jednego i tego sam ego dn ia  płacono w rozm aitych  
s tro n ach  N iem iec za m etr sześcienny 651 000 i 1421 000 
m k. loco zrąb lasu . Zwózka d rzew a za m etr sześcien­
ny kosztow ała -około 100 000 m arek  niem .

Sto-sunki w przem yśle papierniczym  -są w sk u tek  
stałych, n iem a l codziennych zm ian  cen n ad a l skło- 
pota-ne, tak  przem ysłow iec ja k  handlow iec trac i o-r- 
jen tac ję  i ro zw ija  się wpro-st dzika -spekulacja.

Egipt- W  ro k u  1922 im portow ano:
P apieru  pakowego . . . 10 480 588 kg. (8 043 344 kg. w r. 1921)
K a r t o n u ..............................  6 808 109 kg. (4 053 278 kg. w r. 1921)
P ap ieru  drukarskiego . 5 814 805 kg. (3 09S 531 kg. w r. 1921)
P apieru  pisemn. i kopert 1 4(>2 036 kg. (1 104 001 kg. w r. 1921.)
Bibułki papierośniczej . - 565 658 kg. ( 415 880 kg. w r. 1921)

Okna wystawowe w Ameryce.
K upcy p rzy p isu ją  oknom  w ystaw ow ym  jako  do­

skonałej -reklamie znaczenie olbrzym ie, tak  ż e .c a ły  
n iem al fron t p rzeznaczają  n a  w ystaw ę tow arów , a  
w ejście do sk ład u  ogran iczają  na  przestrzeń  m ożli­
wie w ą sk ą  i ciasną, a  o k n a  w ystaw ow e naw et w no­
cy ośw ietlają, zw łaszcza po m ia s tach  w ielkich, w 
k tó rych  ru ch  wre i k ip i n ieu s tan n ie . O lbrzym ie m a­
gazyny i -domy tow arow e nie m ogą copraw da ze 
w zględu n a  licznie n ap ły w a jącą  liczbę ku p u jący ch  
ograniczać p rzestrzen i n a  -wejście d-o in teresu , m uszą 
z konieczności portale  m ieć obszerne.

P o rta l -czyli w chód do m agazynu  postanow iono 
rów nież w ykorzystać -w k ie ru n k u  podatnej, rek lam y , 
copraw da -nie -za dnia, le-ciz w  no-cy p rzez za ta raso w a­
nie wejśc-ia oknem  w ystaw o w  em, wz-niesionem po 
zam kn ięciu  in te re su  z g łębin  sk lep ien ia, w spaniale 
uldiefcoirowanem i -oświetl-onem. Po raz ' p ierw szy -myśl 
tę -zam ieniła w  -c-zy-n firm a  L ord  & T aylor w N ow ym - 
jo rku , dcim -bławatów i a rtyku łów  luksusow ych, po­
łożony przy  Ave-nue 5. Jej okna w ystaw ow e sk ład a ją  
-się z dwóch p ięter, parterowego- i p-błoż-onego w su te­
renie. C ałokształt u rząd zen ia  żywo p rzypom ina no­
w oczesną es-tradę te a tra ln ą , zaopatrzoną w  zapadn ię­
cia, p-rzesuwalne estrad y  i p latform y. O lbrzym ie 
■okno w ystaw ow e, k tó re p-o zam kn ięciu  in te re su  zo­
sta je  umieisz-cz-one w p o rta lu  m agazynu, byw a hy ­
d rau liczn ie  -wznoszone w zględnie zapada do sklepień 
suterenow ych.

W  nocy, w  te n  sposób p rezen tu je  się m agazyn  
przechodniom  jako  n iczem  nie przeryw any  szereg 
-okiem- w ystaw ow ych, gustow nie udekorow anych  i: 
w sp an ia le  ilum inow anych.

Je-szc-ze inne -urządzenia w  k ie ru n k u  nowoczes­
nych okien  w ystaw ow ych żywo- p rzypom ina ją  now o­
czesną technikę -sceniczną. P o  lewej i praw ej stronie 
w ejścia do m agazynu  sto ją  cylindro-wate, n a  okrężnej 
płycie p-ołoż-one prżesuw aJnę okn-a w ystaw ow e, po­
dzielone przez boczne odścienlia na cztery odd-ziały, z 
k tó rych  każdy po k-o-lei — co m in u tę  — ruchem  
okrężnym  przesuw any, p rzed staw ia  -się widzo-m- 
przechodniom . zw racając, ich uw agę i nęcąc do za trzy­
m an ia  ś ię  chociaż przez chw ilkę na m iejscu. Zresztą, 
jak  w nowoczesnym  teatrze, skombin-owane są prze- 
suwalme p latform y, k tóre też  zagłęb iać można" Okna 
w ystaw ow e zagłębione do su te ren  m ogą bez przesz­
kód żadnych być zm ieniane do niepozm ania przez de­
k o ra to rów  in n ą  w ystaw ą- tow arów , p-oc-ze-m znow u 
w ysuw ane byw ają na poziom parterow y. Z m iana 
dekoracyj -okien w ystaw ow ych odbyw a się oczywiście 
nocą, w suw an ie  i w ysuw anie ich diziieje się za pom o­
cą u rządzeń  m echanicznych, ła tw ych  w zaisto-sowaniu.

S u te ren a  m agazynu  nowoczesnego: w A m eryce 
za jm uje  -nietylko- p rzestrzeń  rów noznaczną z p a r te ­
rem , lecz także,, co często m ożna obserw ow ać w No­
wym  j-orku, m iejsce  chodnika ulicznego, zaopa­
trzonego -w -grube p ły ty  -szklane, przez k tó re p rzen ik a  
św iatło  dzienne; zresztą i ośw ietlenie elektryczne 
jes t doskonałe, ta k  że a rty s ta -d ek o ra to r czy za dnia, 
c-zy w nocy bez przeszkód, na. jąk ie  byłby n arażony  
n a  parterze , może pracow ać z korzyścią dla za rek la ­
m ow ania danego przedsięb iorstw a handlow ego.

Wełna halzamowa.
W ełna bal żarno w a to p ro d u k t zysk iw any przez 

przeróbkę kory  zdzieranej z d rżew  przeznaczonych n a  
w yrób pap ieru  i odpadków  sulfitow ych, a służący j a ­
ko now y środek  izo lacyjny  przed gorączką i łoskotem .



Nowy środek izolacyjny je s t g iętk i, łatw o go m oż­
na zastósow yw ać, odporny wobec ognia i wilgoci, a 
do tego bardzo lekki. A m erykańsk i u rząd  d la  b adań  
m aterja łów  i p roduk tów  przem ysłu  „Bureau. of S tan- 
dards" orzekł, że lepiej od w ełny balzam ow ej izo lu ją  
jedynie w łosy ludzkie i w e łn a  owcza.

Targi i Wystawy.
Lwów. M iędzynarodow e T arg i W schodnie odbę­

dą się od  5 do 17 w rześnia.
Mannheim. Cz-warty n iem ieck i T arg  w yna laz­

ków i now ości przem ysłow ych odbędzie się od 7 do 
13 września, b r. w łącznie. T arg  u rządza S tow arzysze­
nie w ynalazców  niem ieckich  w  celu  d an ia  sposobno­
ści .poszczególnym w ynalazcom  -swych przedm iotów  
względnie pom ysłów  opaten tow anych do korzystnej 
sprzedaży. T arg  .odbędzie się w ogrodzie róż „M ann- 
•heim er R os engarten ' ‘.

Berlin. T arg pap iern iczy  odbędzie się od 18 do 
.21 sierpnia, br.

Berno (Czechosłowacja). Od 4 do 15 s ie rp n ia  od­
bywa, się W ystaw a N arodow a i T arg  doroczny.

Królewiec. Siódmy, m iędzynarodow y T arg p ró ­
bek odbędzie się od 12 do 16 sierpnia.

Luksemburg. D rugi T arg  lu k sem b u rsk i odbędzie 
się od 12 do 22 s ierpn ia .

W iedeń. P ią ty  m iędzynarodow y T arg  jesienny  
odbędzie się od 2 do 8 w rześnia. Z T arg iem  ty m  po­
łączona jes t m iędzynarodow a w ystaw a książek  i wy­
dawnictw'. E ksponaty  zgłosiły prócz au s tr ja c k ich  i 
n iem ieckich  także firm y w ydaw nicze z Polsk i, W ę­
gier, Czechosłow acji, Jugosław ji, S zw ajcarji i p ań stw  
bałkańsk ich .

Wrocław. T arg  jes ien n y  odbędzie się od 2 do 5 
w rześnia,

Praga. M iędzynarodow y T arg jesienny  odbędzie 
się od 2 do 9 w rześnia.

Utrecht. T argi jesienne odbędą się od 12 do 25 
w rześnia.

Kelonja. M iędzynarodow y T arg odbędzie się od 
16 do 20 w rześnia;

Neapol. M iędzynarodow e T argi próbek odbędą 
się od 16 do 30 w rześnia,

Lipsk. T argi jesienne odbędą się od 26 s ie rp n ia  
do 7 w rześnia. K onsulaty  n iem ieckie udzie la ją  na 
czas Targów  In teresen tom  zniżkę w izy o 50 procent. 
Z T argiem  połączone są jako  osobne działy  T arg  księ- 
g a rsk i i T arg  papiern iczy , k oncen tru jące  się w B u­
gi a m esshaus, S tenzlers Hof i Gr-os-ser R eiter. N ie­
m ieckie czasopism a fachow e w skazu ją  n a  godną 
zw iedzenia w ystaw ę m aszyn i przyborów  d ru k a rsk ich  

.w Buchgewerbehaus.-
Liberec (Reiche-nberg w Czechosłowacji). Czw ar­

ty  Między n a r od oMy T arg  próbek odbyw a się od 11 
do 19 s ie rp n ia . L icznie zgłoszone eksponaty  p ap ie r­
nicze i biurowe- um ieszczone bę-da w osobnym  g m a­
chu targow ym  nr. VIII. ’

Notatki

Celem rozwoju naszych branż w Polsce. Celem 
u zu p e łn ien ia  k a rto tek  handlow ych i um ożliw ienia

sk ład an ia  ofert n o tu jem y  w każdym  num erze nasze­
go czasopism a nowo w pisane do re je s tru  handlow ego 
firm y  lub  zm iany  w n ich  zaszłe, n a  co w skazu jem y  
uw agę w ytw órcom  i h u rtow nikom . R ubryka „Tow ary 
poszukiw ane", k tó rą  abonenci posługiw ać -się m ogą 
bezpłatn ie , je s t cennym  drogow skazem , jak ie  to w ary  
i p rzedm io ty  w dziale ogłoszeniow ym  polecać z k o ­
rzyścią  należy. R edakcja  k o rzysta  z w szelkich  in- 
form acyj handlow ych i fachow ych, u p ra sza  o n ad sy ­
łan ie  ich, o m aw ia  w szelkie now ości w ydaw nicze i 
nadsy łane okazy recenzyjne z dziedziny naszych  
branż. W szystkich , k tó ry m  zależy n a  rozw oju naszej 
w ytw órczości k ra jow ej, n a  to ro w an iu  now ych dróg 
dla h an d lu  i p rzem ysłu  naszego, u p raszam y  o cenną 
w spółpracę i polecanie naszego czasopism a w kołach  
fachow ych, w ytw órczych, przem ysłow ych i h an d lo ­
wych. P ro sim y  też o uw zględnian ie firm  o g łasza ją­
cych stale  w yroby swe i przy  zam aw ian iu  to w aru  n a  -  
ogłoszenie w naszem  czasopiśm ie s-ię pow oływ ać. F ir ­
m y ukazu jące  się w czasopiśm ie fachow em  d aw a ją  z 
góry  pew ną g w arancję  solidnej obsługi. W  celu do­
k sz ta łcan ia  fachowego p rosim y  nasze czasopism o po­
daw ać za tru d n ian em u  personelow i do przeczytania.

Edward Kręglewski, Fabryka ksiąg handlowych
1 kajetów, Tow. Akc., Poznań. F irm a  ogłosiła b ilans 
za ro k  1922 fig u ru jący  w -stanie czynnym  i b ie rn y m  
sum ą 190 902 274.80 mk. K ap itał akcy jny  w ynosił 
10 000 000 m k., fundusz rezerw ow y 1 130 445,60 mk. 
M aszyny i nairzędzi-a określono -sumą 2 745 770,33 mk., 
n ieruchom ości 1 782 437,50 m k. Czysty zysk w ynosił 
35 818 308,50 mk. Na o dnow ien ia  odpisano 75 000 000 
mk. Zgodnie a, u ch w ałą  w alnego  zgrom adzen ia z 
d n ia  8 czerwca br. dyw idendę w  łącznej w ysokości 
200 pro-c. w y p łaca  B ank  Zwią-ziku Spółek Z arobko­
w ych -oraz -kasa T-wa w .P o z n an iu , Szyperska. 8.

„Steinhagen, Wehr i S-ka“, fabryka papieru w 
Myszkowie. F irm a  ogłosiła b ilans n a  31 g ru d n ia  
1922 r. f ig u ru jący  w  .stanie -czynnym i b iernym  sum ą
2 675 296 158,01 m k. N ieruchom ości określono -sumą 
112553319,28, m aszyny  441550000, m a te r ja ły  224985987, 
pap-ier 99 492 640 m k. K ap itał zak ładow y w ynosił 
900 000 000, zapasow y 22 071 055,27, -aanortyzacyjny 
16 289 396.50, rezerwa, w alu tow a 260 350 206.88, k a p ita ł 
k a rn y  372.93, zapom ogow y 33 672 m k. Do-chód ogólny 
w ynosił 4 936 167 74-1.29 mk. a zysk 1 309 357 512.79 
m arek.

Fabryka mebli i urządzeń biurowych „Pacific", 
Sp. Akc., W arszawa. F irm a  powiększa, k ap ita ł ak cy j­
n y  o 70 -mi-ljoinów n a  100 milj-onów drogą III  em isji 
70 000 sztuk  nowych akcyj n a  okaziciela, nom inalnej 
w artości 1000 m k. każda. Cena em isy jna d la  w łaśc i­
cieli daw-niej-szych ak cy j wym-oisi 1250 m k. .

„Polska Składnica Pomocy Szkolnych", Sp. Akc., 
W arszawa. F irm a pow iększa k ap ita ł akcy jny  o 
100 m iljonów  na. 150 m iljonów  m k. d ro g ą  V em isji 
200 000 szt-uk now ych akcyj na  okaz ic ie la  nom inalnej 
w artości 500 m k. każda. Cenę- em isy jną  dla -właści­
cieli akcyj pop-rz-edni-ch em isyj określono -sunią 
650 m arek .

„Promień", Tow. Akc., fabryka zapałek i urzą­
dzeń biurowych Bydgoszcz. W re jestrze  hand low ym  
sąd u  pow iatow ego w  Bydgoszczy zap isano , że p. Zyg­
m untow i C hyłkow skiem u z Bydgoszczy udzielono 
łącznej .prokury.

Poznańska Zużytkownia Odpadków, Tow. z o. p., 
Poznań. F irm a  tru d n ią c a  się pom iędzy innem i sk u ­
pem starego, p ap ie ru  i -szmat n a  w yrób  p ap ie ru  prze-



staje  istn ieć. Tow. z o. p. zostało rozw iązane, lik w i­
datorem  je s t dotychczasow y k ierow nik  firm y p. P a ­
weł H am ęrski.

Teodor Gdaniec, Kościerzyna. W  re jestrze  h a n d ­
lowym  sądu  pow iatow ego w  K ościerzynie zapisano 
n as tęp u jącą  zm ianę firm y: Teodor Gdaniec na  M arta  
Gdaniec, sk ład  obrazów  i przyborów  kościelnych w 
Kościerzynie, P iłsudsk iego  35.

Ja n  Heinricht, księgarnia, skład papieru i przy­
borów pisem nych, Inow rocław . F irm ę w p isan o  do  
re je s tru  handlow ego sąd u  pow iatow ego w  Inow rocła­
wiu. W łaścicielem  firm y je s t kupiec Jan  H ein rich t 
w  Inow rocław iu.

S p ra w a  w yku pienia św iadectw  przem ysłowych.
Izba przem ysłow o-handlow a w Bydgoszczy przypom i­
na, że czas .w ykupien ia św iadectw  przem ysłow ych 
u p ły n ął z dn iem  28 lipca 1923 r., został jednakże o 
11 d n i prolongow any, t, j. do  dn ia  11 s ie rp n ia  b. r. 
Kto św iadectw a przem ysłow ego w  tym  te rm in ie  nie 
■wykupi, płaci za każdy zaczęty  m iesiąc zw łoki 10% 
cd w ysokości pełnej ‘kw oty, przyczem  procen ty  ob li­
cza się m iesięcznie bez w zględu na  ilość dni p rzek ra ­
czających powyższy czasokres. D la u n ik n ięc ia  n ie ­
porozum ień zw raca  się nadto- uw agę, że prócz o p ła ­
ty  odpow iedniej dla odnośnej k a teg o rji p rzedsię­
b io rstw  hand low ych  i przem ysłow ych oraz k las do li­
cza się do ceny  św iadectw  przem ysłow ych jeszcze 
05 proc. na  rzecz Izb przem ysłow o-handlow ych, rze­
m ieślniczych, szkół zaw odow ych i zw iązków  k o m u ­
nalnych , a  to  n a  zasadzie a rt. 119 i 120 u s taw y  z dn ia  
14 m a ja  1923 r. o państw ow ym  p o d atk u  przem ysło­
wym.

Cena za m aszyny piszące w  Niemczech. Stow a­
rzyszenie niem ieckich fab ry k an tó w  m aszyn  p iszą­
cych ogłosiło, że od 18 czerw ca cenę za m aszyny p i­
szące w szystk ich  system ów  należy 7500 razy  podw yż­
szyć w s to su n k u  do- cen przedw ojennych; n o rm aln a  
m aszyna kosztow ałaby  zatem  3 000 000 mk., do  k tó ­
rych  h and larzow i w olno doliczyć 5 proc. n a  szpezy. 
Ogłoszenie te j uchw ały  nastąp iło  tak  późno, że ty m ­
czasem  cena za m aszyny piszące podn iosła  się o w ie ­

le więcej. Za sy stem y  Conti, Ideał i T rium ph  płaco­
no  10 000 000 m k. niem . i więcej.

Król — filatelista. Król angielski, Jerzy, za in te­
resow ał się był u rządzoną w Londynie m iędzynaro­
dow ą w ystaw ą znaczków  pocztowych, k tó rą  zwiedził 
szczegółowo, san i będąc fila te lis tą . Po zw iedzeniu 
w ystaw y zaprosił k ilk u  zbieraczy znaczków  poczto­
w ych do siebie i pokazał swój zbiór bardzo cenny, bo 
-oceniony p-rze-z znaw ców  na przeszło dw a m il jony 
funtów  szterlingów . Król Jerzy zbiera specjaln ie 
znaczki W ielkiej B ry tan ji, a  gdy spostrzegł okaz, .któ­
rego jeszcze n ie  posiadał, proponow ał w ym ianę,, co; 
m u, jako  królow i, oczywiście bardzo łatw o się u d a ­
wało.

Towary poszukiwane

Zapytania.
(Bezpłatne d la  abonentów .)

1. Kto dostarcza złoto w lis tk ach  do złocenia k s ią ­
żek?

2. Kto w ykonuje drzew oryty  (klisze)?
4. Które fab ry k i w y rab ia ją  bronzow ą i b ia łą  b ibu łą  

do p akow an ia  w ark u szach  i bobinach?
11. Kto sprzedaje k rochm al d la potrzeb in tro lig a to r­

sk ich?
12. K tóra fab ry k a  lub firm a  dostarcza  m etalow e od­

znak i tow arzyskie (dla Sokołów i inne)?
13. Kto dostarczy  tek tu ry , p ap ieru  pergam inowego,, 

specja ln ie  dla potrzeb m leczarni, po cenach h u r ­
towych ?

14. K tóra fab ry k a  d o sta rcza  m aszyn  nowoczesnych. 
do fab rykac ji torebek d la  kupców ?

Odpowiedzi.
(U prasza się o nadsyłanie.)

P L U S K I E W K I ,  S P I N A C Z E  BI UROWE,  
P L O M B Y  STALOWE,  SZPILKI, AGRAFKI, 

WYRABIA:

„ M U L T U M ”
FABRYKA  

WYROBÓW M E T A L O W Y C H
Sp. z ogr. odp. w KRAKOWIE. 194

Maszynista I linolypista
n a  s ta lą  przyjem ną pracę  zaraz potrzebni.
P ł a c a  p o d ł u g  t a r y f y  p o z n a ń s k i e j .  243:

Drukarnia Bydgoska T o w . Akc. Bydgoszcz.

poszukuję od zaraz
Prosimy nwzględoiac llnny 
ogłaszające sie w  „P rze g l. 
Groiiczg. 1 F o g m i c z y r .

Ogłoszenia w sierpniu: V. s t ro n a  200 000 mk.. 1/« s tr .  
100 000 mk., V4 s tr .  50 000 mk., %  s t r  25 000'mk., 
Vi6 s t r .  12500 mk. — Na s t r .  I okł. 100%,. na 
s t r .  II, III i IV okł.  50% więce j.  Dla  poszuk. 
posad  50% opus tu .  N umery  okaz.  i dowod. o p łaca  
się .  Ogłosz.  przyjm . s ię  do środy  r a n a  godz.  9.

Uwaga: K ażdorazow a  podwyżka  cen ogł. obowiązuje 
w szys tk ie  już przy ję te  ogł., bez uprzedn.  zawiad.

P r z e d p ł .  m i e s i ę c z n .  z  p r z e ­
s y łk ą  p o d  o p a s k ą  6000 m k .
N u m e r  p o j e d y ó c z y  200 0 m k .

- - - - Konto  czekowe P .  K. O. Nr. 202 868. - - - - 
N ak ładem  „Hurtowni  D rukarsk ie j" ,  Tow. Akc. 
w P oznan iu ,  S ta ry  Rynek nr.  4. T e le fo n  2555. 
R e d a k to r  „P rzeg lądu  Graficznego"  T eo d o r  Kryg 
R ed ak to r  „ Przeg l .  Pap ie rń ."  F r .  W ojc iechow ski
- - - - - - w P o z n an iu .  - - - - - -

Dzie lnego zecera
poszukuję od zaraz

Dziennik Chojnicki
Pomorze.
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